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Zarozum iałość Napoleona 1 iego pew ność siebie sa znane, 

a  Jednak zaw ahał sie p rzed ośw iadczeniem , że p rasa, to potęga 
św iata , k tó re j on. geniusz, nie pokonał. Potężny , p raw ie  niepo­
ham ow any w pływ  drukow anego stów a, sta je  sie coraz silniej­
szym  jeszcze. nikt oprzeć mu sie nie zaufa 1 mimo darem nych 
w ysiłk i'w  ułedz musi Ale i ta  potęga drukow anego słow a ma 
jaf w szystko d „ a  kierunki: „ćubr:/"  1 „zły“, w ięc człow iek 
i ia in y  w ybierze „dobry* . bo książką Jest nauczycielem , Jest 
i listrzem . Jest doradca. Jest tow arzyszem , jest pocieszycielem . 
Jest najw ierniejszym  przyjacielem  (patrz Aiłodz. Kat. 1932 nr. 11).

W  szeregach S. M. P . nie obca jest ta  potęga, w ynika to  
z rezolucyj. do tyczących ośw iaty, przypom inanych na ze tr a ­
mach okręgow ych, a z taklem  zrozum ieniem ślubow anych na 
Z jeździe delegow anych 8 m aja 1932 r. w  P anew n iku  z k tórych  
rachunek  zdam y na przyszłym  Zjeździe, od którego dzieli nas już 
tylko kilka tygodni. D latego przypom inam y:
I. Co czy tać?

C zasopism a, broszury , książki organizacyjne S M. P . 
Książki naukow e, pow ieściow e z  biblioteki w łasnej, s to w arzy ­
szeniow ej, parafialnej. T . C. L.

Książki dobre 1 prasę w yraźn ie  katolicka, k tórych  mnogie 
ty tu ły  i dobre streszczenia podaia nam .Książnicą społeczna", 
dodatek do „Kierownika S tow arzyszeń  M łodzieży", — „Kiero- 
V- ik S tow arzyszeń  M łodzieży" — „P rzy jac ie  M łodzieży" — 

Młoda Polka" — ł liczne broszury oraz w ykłady  na tem aty : 
!'.Co czy tać". „Czego nie wolno czy tać", , .0 < czytaniu dobrych 
Ł,-zet", „A postolstwo książki", „Ż yw e słow o"

II. D laczego czy tać?
D obra książką czy gazeta  karm i dobrem ! wzoram i, budzi 

dobre uczucia i rozpala !e, p rzy tęp ia  a naw et usuw a z łe  myśli, 
nałogi, w iec uszlachetnia. „M łodzież Katolicka", „M łoda Polka", 
„Przy jaciel M łodzieży", „Kierow nik" i polecane przez nich Jcsii- 
i k r uczą, bo. czyta jąc takow e, rozm aw iam y z najm ędrszym i 
ludźmi. —  odbyw am y podrożę po całym  św lecie  na ladzie, na 
m orzu J w  pow ietrzu — praktykujem y u najlepszych rzem ie­
ślników, inżynierów , rolników , ogrodników, kupców, rachm i­
strzów . w ynalazców , artystów , geniuszy.

N asze pisma organizacyjne i polecane książki rozpędzają 
troski, rozpogadzaja um ysły, krzepią ducha 1 karm ia go. więc 
chrom a od suchot duchow ych.

S. M. P . przez sw oje pisma organ izacy jne daja w skazów ki 
nieom ylne jak  żyć dla Boga 1 ludzi, jak w zbogacać um ysł i w ie­
dzę. jak  w yrab iać bystro ść  um ysłu i sp raw ność ciała, jak  opa­
now ać złe skłonności, jak  zdobyć pew ność siebie czyli liczenie 
na w łasne siły.

O rganizacyjne pisma S. M. P . podaw ajac spraw ozdania z do­
konanych i zam ierzonych p rac  naszych druhen I druhów  Jak 
1 naw et p rac  innych organizacyj, ucza nas cenić w łasna organi­
zację, przyczem  poznaw szy piękny cel w spólny zrozum iem y, że 
w  S. M. P . tw orzym y jedna rodzinę. Czy jako rodzeństw o, m a- 
Jac jedna religję. mowę, zw yczaje, nazw isko, nie pokochamy się 
ta  p raw dziw a miłością b ia te rsk a ?
III. Skad b rać  p ieniądze?

K ardynalnem  ! podstaw ow em  źródłem  jes t ustaw a, ustaw a 
1 jeszcze raz ustaw a, bo w art. 3 p o ia jac  zadania S. M. P . w ska­
zuje w art. 5 środki do spełnienia tych zadań, a w ięc w pisowe, 
składki miesięczne i nadzw yczajne, dochody z urządzeń i przed­
siębiorstw , zapisy i fundacje, odsetki od tych  funduszów.

Ale k ryzys gospodarczy w całym  św iecie w ysusza i nam 
źródła dochodu. C zy to  p raw d a?  — Nie. bo i bezrobotnych

spotykam y z i ■pierosem dym iącym , a odm ów ienie sobie 3 „Pla. 
sRrch" lub 4 „R ary tasów " lub 2 „Silesiów " na cały  m iesiąc to 
nie żaaen  w ysiłek, ale zdobycie egzem plarza „P rzy jac ie la  Mło­
dzieży". — W szyscy jednak nie pala. — Zgoda! N aten­
czas pytanie, czy p rzy  w szystkich w yd itkacit rozw ażam y, na­
m yślam y sie nad stopniem  ich potrzeby, a  m ądrość choćby sam o­
zachow aw cza nakazuje nam  w ycyzelow ać obliczenie, co jest 
„konieczne* ,co jest „użyteczne", co jest „przyjem ne". Czai 
krytyczny , jaki p rzeżyw am y, zm usza nas, że z rzeczy  „koniecz­
nych* w ybrać  nam  przy jdzie  „najkonieczniejsze". Uchroni to  
nas niepotrzebnie od w ydatków  niepotrzebnych.

Z arzady poszczególnych S M. P., także  każch członek 
niech p rzeczy tają  książeczkę „W alne Zebranie". Ze stronic 
34/34 dow iedzą sie o konieczności układania budżetu na rok n a ­
stępny. Co ta ma za łączność z funduszam i? — U łożyw szy roz­
chody n? sport i ir.ne przyjem ności, w yliczym y co najmniej ró ­
w ny w ydatek  na ośw iatę, a gdy dochody p rzy  układaniu budżetu 
nie w ystarcza  na caiość rozchodów , tedy  nauczym y sie ogran i- 
czyć w szystk ie ty tu ły , a  nie pokrzyw dzim y ośw iaty.

Z resztą bądźm y tylko spraw iedliw ym i przy  poznawaniu 
źróde, dochodu, oo im prezy ośw iatow e przynoszą zw ykle więk­
szość dochodu, jeżeli nie sa naw et w yłacznem  źródłem  dochodu, 
dlaczego w  takim razie  odm aw iam y oświacie korzystania z tych 
dochodów, a  przeznaczam y je na inne cele?

Jeżeli uśw iadam iam y sobie, że ścisłe przestrzeganie  ustaw y 
Jest podstaw ow em  źródłem  dochodów S.M .P, to bezapelacyjnie 
stw ierdzam y, że  przestrzeganie  ustaw y jes t fundam entem bytu 
S. M. P . f każde uchylenie m oże stać  sie p rzyczyna zaśnięcia 
stow arzyszenia. \  co mówi art. 8, ustęp 2 1 3, czy  można sobie 
pozwolić na pominiecie tego?

Każdy, kto czy ta  nasze pism a organizacyjne, może do­
w iedzieć sie całego szeregu sposobów, jaf można zdobyć fundusze 
na udział w  z azdach. •'ekolekcjach. kursach, a przedew szystk iem  
na abonam ent czasopism  organizacyjnych dla w szystkich człon­
ków. W szak p r z e z  czytanie ,ych pism organizacyjnych sta le  
nauczam y sie liczyć na w łasne siły. k tóra naukę połączmy z w e­
zwaniem w ieszcza narodu naszego „M ierzm y siły  na zam iary, 
a nic_ zam iar w edług sil". W tenczas dokonam y cudu. że ośw iata 
bedzie w łasnością ludu! W łasnym  w ysiłkiem  osiągniem y pow a­
żny zarobek, gdy ochotnie, rączo I gorliw ie zabierzem y sie do 
koiportaża. t )ć każdy  egzempl. „G ościa" sprzedaw any przez m ie. 
sia przyniesie n rm  20 gr.. każdy „Głos Misji W ew nętrznej" 5 gr. 
każda książką dobra za 2 zt przysporzy  kasie 30 do 60 gr.

IV. Jak  zachęcić do czy tan ia?
Dobrym  przykładem , bo ludzie dostosowusa się do otocze­

nia. Gdy chętnie 1 gorliw ie czy ta jący  zarzadow iec stanie m ięozy 
członkami szczególnie m łodszym i i to uietyiko na zebraniu lub 
w  ognisku, ale w szedzie. przedew szystkiem  pryw atnie, opowie, 
co czytał, porozm aw ia o tern, to i pociągnie za  soba wielu, leżeli 
nie zaw sze w szystkich. W śród rozm ow y uda się, szczególnie 
u m łodszych, usunąć złe pisma i książki i tem sam em  pobudzić 
zdolność do czytania dobrych pism. Zdolność ćw iczona potęguje 
się. zaś niećw iczona zanika. Budzenia tych zdolności należy 
dokonyw ać cierpliwie, z pobłażliw ością, z dobrocia. miłością, jo 
kroniki w ięzienne naw et notują zbrodniarzy , k tó rzy  przed ich 
straceniem  pr zyznali, że nie byliby stali sie zbrodniarzam i, gdyby  
trafili na dobrych ludzi. Zarzadow iec. przedew szystk iem  ośw ia­
tow iec niech nie zapomina, że uznanie, pochwała.^ a w  gorszym  
w ypadku w skazów ka czy pomoc sa  pin dukty w niejszem narzę­
dziem od kry tyk i lub nagany lub m orallzowania.
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K ażdy członek może przyczynić sie do zachęcenia mło­
dzieży do czytania, gdy pisać bedzie o sw oiem  S.M.P. i p rzesy­
łać łotografie z S.M P., g Jv  konkurow ać zacznie z innymi w roz­
w iązyw aniu łam igłówek, rebusów , lub przeprow adzeniu pogadanek 
ankietow ych. Ta konkurencła odbyw ać sie w inna nietvlko m iedzy 
członkami jednego SM P. ale z rów na gorliw ością miedzy stow a­
rzyszeniam i. okręgam i, a naw et miedzy Związkami. Ta cheć. ta  
gotow ość stanięcia na pierw szem  miejscu podziała na w szystkich 
zachecaiaco.

A w iec do czynu, Jak  w  nr. t3  Młodz Kat z r. 1932, tak 
I dziś w ołam y! Ażeby na przyszłym  zieździe delegow anych 
w ykazać  najw yższa sume spełnionych obow iązków , p rzygotu j­
m y sie p raca  sum ienna, byłe praca natychm iastow a.

W ł. R.

Ogólnopolski zlot druhen i druhów
w Piekarach na Ś iąsku .

Rok bieżący jest rokiem wielkiej rocznicy triumfu oręża 
polskiego. 250 lat temu, król Jan  III Sobieski pod W iedniem zw y­
cięstw em  swem nad Turkam i uratow ał nietylko W iedeń, lecz 
I całe C hrześcijaństw o. C ały  wiec św iat chrześcijański, a tem - 
sam em  1 Polska, u rządza  w tym  roku i z tej racji uroczyste  ob- 
chouy.

O rganizacja  nasza też pragnie godnie uczcić tę wielką, 
chlubną dla nas Polaków  rocznicę. W  tym też celu Rada Na­
czelna Zjednoczenia M łodzieży Polskiej zw ołuje do P iekar na

Śląsku Ogólnopolski Zlot S. M. P . m ęskiej I żeńskiej. Może 
druhny i druhow ie beda dziwić się. dlaczego Zlot ten odbędzie 
się na Śląsku, a więc na krańcu Rzplitej, a nie gdzieś iv centrum  
kraju. O tóż dlatego, druhny i druhowie. R ada Naczelna zwo­
łuje Zlot do Piekar, ponieważ P iekary  są miejscem cudownego 
obrazu Matki Boskiej, przed k tórym  właśnie za trzym ał się 
Jan III Sobieski, dążąc na odsiecz W iednia, i tu w raz z calem 
swem rycerstw em  odda? się w opiekę M atce N ajśw iętszej, wie­
rząc niezachwianie w Jej pomoc 1 orędownictwo. D latego też
i główne uroczystości, z rocznicą tą zw iązane, odbyw ać się
będą w P iekarach Wielkich. Nie może więc w tych uroczysto­
ściach zabraknąć naszej organizacji. Tu więc zjadą się druhny 
i druhowie z całei Polski, aby przed tym  sam ym  obrazem , przed 
k tórym  klęczał z rycerstw em  Jan Sobieski, gorąco podziękow ać 
M atce Najśw., Królowej Korony Polskiej, za  tę ciągłą i ty le ra zy  
cudowną opiekę nad Narodem Polskim , zjedzie się ta młódź 
stow arzyszona, aby  uprosić u Niej now ych łask dla siebie, swego 
kraju  I Kościoła. Zlot ten będzie miał równocześnie i charak te r 
pielgrzym ki do m iejsca świętego, do którego przyw iązane są  
liczne odpusty.

D ruhny i druhowie, Związek nasz musi być godnie rep re- 
zentow any na tym  Zlocie... Już więc należy grom adzić oszczę­
dności. u rządzać jakieś Im prezy na ten cel.-

Zlot ten odbedzie się w lecie, a  włęc w  porze najbardziej
ku temu odpowiedniej.

S lązaczki, Ś lązacy, wiecie kto tak  p isze? Związek lubelskf 
w swoim OKÓlniku „Ogniwo"!

sini się dżentelmenem.
(Ciąg

W ysiedli z au ta  i zwrócili się ku m iastu.
— T eraz  ale nogi za pachę, zaw ołał Janek  i zaczął biegać 

truchcikiem , tak że druh P luta z biedą za nim nadążał.
— No, no, jeszcze zdążym y. M am y dw adzieścia minut cza­

su . W y sta rczy  iść raźnym  krokiem.
Słońce, choć to była jesień, przypiekało  mocno. Na ścier­

niskach dzieci uganiały się za gęsiami Las miejski st; ł jak 
w płomieniach, św iecąc w szystkiem i odcieniami kolorów, od p ra ­
w ie że czarnej zieleni aż- do krw aw ej czerwieni.

W  tej chwili m knął niedaleko szosy  z głośnym  świstem i tu r­
kotem  kół krótki pociąg jednotorow ej kolei. B ibliotekarzow i 
przypom niał się nowy tem at dla Janka.

— Jazd a  koleją dużo daje sposobności Jo^azania, czy  się 
m a dobre wychowanie. M uszę często jeździć do m iasta woje­
w ódzkiego z pieniędzmi. P rzy tem  czasam i widzę straszne  rze­
czy. Co mi się najm niej podoba, to brak  grzeczności wobec ko-
1 iet. Siedzą so1 !e takie d raby  i ani nie m yślą ustąpić m iejsca ko­
biecie, k tó ra  wchodzi do P’ zedźiału. C h"baoy  by ła  m 'oda I ła ­
dna, to się tam  k toś znajdzie k tó ry  odgryw a kaw alera. Ale 
i pcerzem trzeba oyć wobec każdej kobiety, chociaż by była 
b rzydka  i biednie ubrana. Najwięcej względów trzeba okazać 
m atkom , k tó re  z dziećmi malemi podróżow ać m uszą. T rzeba 
im to ut-apienie ułatwić, jak tylko można. Już przy  w siadaniu 
odebrać dzieci i paczki. Ja  bardzo lubię m ałe dzieci To też 
zw ykle z niemi zaczynam  rozm aw iać, a przez to zasłużyłem  
robie jr ż  często  na wdzięczne słowo z ust matek. Szczytem  
bezw zględności i n ietaktu jest, gdy  się ktoś oL-irza na k rzyk  
m ałych dzieci. Zam iast okazać w zgiędy m atce, jeszcze 
p rzy sp a rza  się im wiecej kłopotu. Z darzy ło  mi sie przed 
miesiącem, że taka  oszm inkow ana paniusia k ręciła nosem 
i robiła mins zdenerw ow aną, gdy w przedziale jedno niemowlę 
k rzyczało . W iesz, co jej zrobiłem ? O dy pociąg stanął na na­
stępnej stacji, o tw orzjdem  jej drzwi i poprosiłem , żeby poszła 
do innego prze izialu, gdzie nerw y jej mniej będą cierp!ały. Cóż 
m iała zrobić? P oszła  straszn ie  obrażona.

— \  jak  z paleniem w »olei? zapy ta ł Janek, k ió ry  też 
chciał coś powiedzieć, zam iast ciągle słuchać

dalszy.)
— Najlepiej wogóle nie pal, bo szkoda pieniędzy na to  Ale, 

gdybyś jednak się tego nauczył, to w przedziale, na k tórym  wi­
dzisz napis: ,,Dla palących", palić możesz. O ile jednak znaj­
duje się tam pani. zapy ta j jej się zaw sze, czy cl na to pezw ala. 
O prócz tego pam iętaj sobie, byś nóg ni< w yciągał coyt daieko, 
gdy ktoś siedzi naprzeciw ko tobie. A Jeśli obok ciebie ktoś c y ia  
gazetę  lub książkę, to nie wolno zag’ądać ci w to o czv ta . P r z e . 
ciwKO tej regule grzeszy  bardzo dużo ludzi. W yciągają  szy je  
jak bociany, aby zobaczyć, coby ich sąsiad ciekawego miał.

Ody doszli do mostu, w iodącego nat. wąska rzeczułką, 
p rzystanęli na kró tką chwilkę aby się przyglądać chłopcom, ktf 
rz y  tam raki chw ytali, sięgając rękam i w jam y podb oeżne. D r/h  
P lu ta  trochę się zagapił, a „dy  poszli dalej, w ynaJla  mu teka, 
k tórą  nosił pod pachą. Janek przyskoczy ł i podniósł ją , zan 'm  
s ta rsz y  druh się po nią nachylił. \

— Dziękuję ci, Janku. Tak, to jest również w ym aganiem  
dohre co tonu, żeby podnosić to, co bliźniemu spat nie. A w ty m  
w ypadku pokazuje się w yraźnie, że właściwie całe doDre ułoże­
nie ma podstaw ę w miłości bliźniego. 9ie sa to poszczególne re­
guły, dowolnie w ym yślane przez ludzi, k tó rzy  mieli dużo czasu, 
lecz w zgląd na bliźniego jest najgłębszą Ich norm ą ł przyczyną*

G dy druhow ie weszli na rynek m iasteczka, zegar na ratuszu 
pokazyw ał siedm minut przed drugą.

— M am v jeszcze kilka chwrl wolnych, a skorzystam y z nich, 
aby  spełnić obowiązek grzeczności wobec kogoś, k ió ry  więcej na  
to zasługuje niż ktokolwiek z ludzi. W stąp im y na chwilkę do 
kościoła, aby pokłonić się Panu Jezusowi. To jest na jw yższa  
etykieta.

W  kościele było chłodno ł cicho. W  ław kach klęczała  *Ilkif 
wieśniaków. Z aszeleściły  stronice csiążkl modlitewnej. P rzez  
w ysokie gotyckie w itraże padały  kolorowe smugi św iatła  słonecz­
nego.

Janek modlił sie żarliw ie p rzy  boku starszeg  "ruha. D zij- 
kował Panu Jezusowi, że mu dał takiego przyjaciela, k tó ry  łą­
czy ł w sobie rzutkość i ogładę z szczera  pobożnością.

G dy weszli ao biura, zegar na  m łynie wybił- godzinę drugą*
(C iąg dalszy  nastąpi.)

fcse&a n a p r z ó
Do 15. zamówić i zapłacić czasopisma S .M .P  na D. kwarti« 

?nnrł adresem ..Oafnia” Doznań. Pocztowa 15. P .K .0 .202768*
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Spraw ozdania ioczne w term inie p rzys ła ły  SM Pm (,.wzo- 
ruw e"), które pominięto w poprzednich K. M.: Mazaricuwice,
Paw onków  I Goławiec. Do 15 lutego p rzysła ły  SM P. „dobre": 
Radoszow y, Boguszowice. Zaw ada R y b n , Świętochłowice-Zgoda, 
S trzybnica ł Bzie. Do 22 lutego p rzysła ły  SPM . „zadaw alnia- 
iace": Lyski, Radlin, Kokoszyce, Król. Huta „Jutrzenka". Szo­
pienice, Ćwiklice. Kol. Boera, Miedźna I Studzionka. Czy reszta 
SM P., które dotąc nie p rzy s ła ły  spraw ozdania, chce należeć do 
nieobow iązkow ych?

S )* ia ł
Dzisiai w  Skoczow ie dla m ęskiego okr. Ciesz. W alne Zebra­

nie. Msza św o godz. 9.115 w kościele szpitalnym , poczem ze- 
Dranie w szkole w ydziałow ej.

Okręg żorski urządzą dla SM P okręgu kursy organizacyjne 
W następujących term inach i m iejscow ościach:
5. III. w K rzyżow icach — w szkole powszechnej, o godz. 15-Łej 

dla SM P Szeroka. Osiny, W arszow ice i K rzyżowice.
12. III. w  Żorach w sali p. Siem ianow skiego o godz. 15- tej dla 

SM P B aranow ice. Rogoźna, Suszec. Kieszów. K ryry  i Ż oiy.
19. III. w Paw łow icach w Spółdzielni M leczarskie! o godz. 15-tej 

dla SM P S łudzionka. Bzie. Jastrzębie. G olasow ice, P ielgrzy- 
mowice i Paw łow ice.

26. HI. w W oszczycach na probostw ie o godz 15-tej dla SMP* 
Paiow ice, Zgoń, Zaw ada I W oszczyce
Na kursy  pow inny staw ić sie w komplecie Z arzady w yżei 

w ym ienionych SM P
W alne zebranie okręgu cieszyńskiego żeńskiego odbęazi<* się 

2 kwietnia br. o godz. 9,15 w Skoczowie. M sza ś " . w kościele 
szpitalnym , poczem zebranie w Szkole W ydz. Żeńskiej.

X  fefci cefatoia
Okręg Król-Hucki na zebraniu zelatorów  stow . w  dniu 22 

lutego br. postanowił urządzić rekolekcje zamknięte w B rzezi­
nach Sl. w czasie od 15 do 18 kwietnia br, Zelatorow ie dołożą 
sta rań , by rocznie 10 procent ogółu zapisanych członków  stow. 
odbyło rekolekcje.

W ielki P ost ped znakiem ćw iczenia woli! O dm aw iać so­
bie na pewien czas zw ykłej przyjem ności. n p. palenia. W  stow. 
dostosow ać prace do po ry  roku kościelnego. Mniej urządzeń 
obliczonych na zew nętrzny blask, zato  dążyć do udoskonalenia 
w ew nętrznego.

Dla tnisyj. D ruhny parafii św J a J vigi w Król-Hucie pilnie 
haftu ją  i szy ja  bieliznę kościelna itp., k‘ura przeznaczona jest 
dla misji, na zebraniach stow . K tóre SM Pż robi to sam o?

J. E. Ks. Biskup w ygłosi dziś przez radio pierw sze kazanie 
postn o godz. 4. D.uhowi stara jc ie  sie za porozumieniem ks. 
prob. założyć w kościele głośniki albo w salach parafialnych. 
W  ten sposób umożliwicie swojemu SM P. i w szystk i" parafia­
nom  w ysłuchanie kazania naszego kochanego ks. p rotektora .

jf J z ia ł Folnion
Kursa przedkonkursowe p. r. odbędą się:

5. III. w Rybniku Zakł. 0 0 .  M isjonarzy o godz. 15.
12. III. w  Dębowcu (Ś ląsk Ciesz.) o godz. 12.
19. III- w  M iędzyrzeczu (Ś ląsk Ciesz.) o godz. 12.
26. III. w  P ogórzu  (Śląsk Ciesz.) o godz. 11.

N iedociągnięcia. Jak  Zwiąże1 dow iaduje się. zasz ły  w  nie­
k tórych term inach kursów , k tóre Związek ogłosił, fatalne zm iany 
bez w iedzy Związku a w jednym  w ypadku naw et kurs nie odbył 
się. Druhny i druhow ie kon^ursiści, k tó rzy  przybyliście po- 
darmo, nie zrażajcie  się tem. Związek zaś ze swej strony  s ta rać  
się będzie, żeby spraw ę uregulować.

Okrc.g W odzisław ski. Dnia 12 m arca br. odbędzie się ze­
branie dla przodowników p. r. w ognisku SM F W odzisław  o go- 
d r ’ tie 15, na k tóre w szystk ich  przodow ników  poszczególnych 
SM P. się zaprasza.

Nasienie do konkursu. Zespoły, k tó re  nie m ają swojego 
m aterjału  Konkursowego, iak nasienia kukurydzy, soi, buraków, 
królików, Kurcząt itd., niech napiszą do Związku, d > 14 m arca br. 
P o  tym  terminie Związek bedzie uw ażał, że zespół ma w łasny 
jna terja ł konkursow y.

Dzienniczki oraz b ro szu ry  w ysy ła  Zw iązek tym  zespołom, 
k tó re  w płaciły  kw otę podaną w  „Ml K.“ Nr. 19/32.
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Dzisiaj odbędzie się zebranie naczelników okręgu m ysło- 
Wickiego w Kosztowach w ognisku SM P. (lokal p. SzkółkiJ o go­
dzinie 14.

W ażne dla w szystkich druhów  zgłoszonych do Si. O. Z. L. A-
T erm inarz najw ażniejszych Imprez tekko-atletycznych ii- 

rzadzanych  przez Śl. O. Z. L. A.
9. IV. Bieg na przełaj o m istrzostw o okręgu w Siemianowi­

cach o godz. 12.

3. V. Narodowy bieg na przełaj y  W arszaw ie. Na Śląsku 
lokalne zaw ody z okazji św ięta 3-go Maja.

21. V. M istrzostw a okręgowe klasy  „C “ o godz. 14 na S ta­
dionie w Król. Hucie.

25. V. S ztafeta  „G azety  Ludowej" o godz. 15 na fetadjonle 
w Król. Hucie.

11. VI. M istrzostw a okręgow e klasy  „B“ o godz. 14 na 
Stadionie w  Król. Hucie.

25. VII. M istrzostw a okręgowe k lasy  „A‘‘ o godz. 14 ną 
boisku „Pogoni" w Katowicach.

30 VII. Pięciobój o m istrzostw o okręgu w Częstochowie.
12. VIII. 10-ciobój o m istrzostw o okręgu o godz. 16 na S ta­

dionie w Król. Hucie.
15. IX. Bieg na przełaj o nagrodę w ędrow ną M arsz. W ol­

nego w Król. Hucie.
Plng-pong. r ierw si mistrzowie na rok 1933. Rozegrane 

19 lutego br. w Katowicach w ognisku SM P NMP. finałowe 
rozgryw ki w yłoniły następum cych m istrzów : D rużynowym  mi­
strzem  zostały  Katowice NMP, po zwycięstw ie nad Skoczowem 
w .tosunku 6:1. W  simplu m istrzostw o zdobył Baron (Katowice 
NMP.) przed Stokłosa I (Skoczów ). Eljasem (M ysłowice) i Mi­
chałkiem (Pszów ). W  double mistrzem  został? para EIjas — 
Chciuk (M ysłowice) przed parą S tokłosa I — M atuszka (Sko­
czów).

.Lokel. SMP W yry — SMF Panewnik 1 : 0  (0 :0 , 1 :0 . 0 :0)
Zaw ody rozegrane w niedzielę, 26 lutego br., na boisk- w W y­
rach miafy przebieg ha-dzo interesujący. G ra bardzo żyw a- 
szczegńlnie w II. i III. t°rcji. Zwycięska bram kę zdobył Knapik 
ostrym  strzałem  w praw y ró: z odległość około I? m tr. W y­
różnić należy za ładna gre ćrh. Olszówkę (Panewnik) oraz Kna­
pika (W yry ). Zainteresow anie zawodami wielkie.

Wyniki piłkarskie z dnia 19 lutego br.
Panew nik — Kolonia Boera 10:0 (3:0).
Łaziska Średnie — W odzisław  3:3 (2:2)
O rzegów  — Król. H uta „Prom ień" 3:2 (0:0).

O rzesze Liga — K. S. „Jedność" Łaziska Górne 3 : 1  (0 :1 ) .
Po Interesującym  nzebiegu O rzesze odnosi zw ycięstwo, 

uzyskując bram ki pr*ez Pw hena R ajsza i Fiskaia.
O rzesze rez. — K. S. „Jedność" Łaziska Górne rez. 1:6 (0:1).

Zawody sportowe wome od podatku luuiunalnei Chcesz 
się dowiedzieć szczegółów, p rzeczy taj „Kierownik" Nr. 2/33, 
str. 59.

J i « Ą c i f c  s ^ m f i o i p y
W  Okólniku Zwiazkowytr Nr 4/33 ogło: ono n a  azleń 

23 lutego posiedzenie W ydziału Szachowego, na k tó 'e  zjawili się 
przedstaw iciele okr. kochłowickiego, król. huckiegj. mikołow- 
sktego, mysłowickiego rybnickiego, tarnofcurskieg'’ i p rzedsta­
wiciele SM P. Janow a, Załęża, M akoszćr M urcek 1 św iętochło- 
w ic-Zgody, z drh. kier. Bonkiem na czele.

O godz. 17,15 zagaił posiedzenie dh Bonk, w itając obei r  eh. 
W  dalszym  toku posiedzenia zd iii kier. okr swe sprawozc nia 
z działalności za rok ubiegły. W  dyskusji ćł kjerorm i W ydz. 
w ytykał braki, jakie zauw ażył u szachistów  i kier. ; zacho. po- 
' zem odczyta! i w yjaśnił regulamin o m istrz, orużr .■ yiezku. 
P rzystąp iono  do losowania i ułożenia tabeli rozgryw ek, która 
przedstaw ia się następująco:

C z ę ś ć  p ó ł n o c n a :
5. III. 1933: Katowice „K atedra" — wolne.

R adzionków  — Janów . -»
Zgoda — Nowy B ytom .

12. III. 1933: Katowice „K atedra" — Radzionków.
Nnwv B ytum  — wolny.
Janów  — Zgoda.

19. III. 1933: Radzionków  — wolny.
Zgoda — Katowice „K atedra".
N ow y B ytom  — Janów .
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26. III. 1933: Janów  — wolny.
K atow ic: „Katedra* — N owy Bytom .
Radzionków  —  Zgoda.

?, IV. 1933: Zgoda — wolna.
Nowy B ytom  — R adziontów .
Janów  — Katowice „Katedra**,

C z ę ś ć  p o ł u d n i o w a *
5. III. 1933: wolna.
12. III. 1933: SM P O rzesze — Pszczyna.

M arklowice —  Rybnik.
19. III. 1933: Rybnik — Pszczyn;..

SM P O rzesze — M arklow ice.
26. III. 1933: Rybnik — Mikołów.

M arklowice — P szczyna.
30. IV  1933: Finał i istrzostw  części Śląska, W szystk ie  roz­

gryw ki odbędą się o g#*L. 54. D rużyny wymienione na pierw- 
szem  miejscu są gosDodarzam i.

Ogniska m istrzostw  są :
C z ę ś ć  p ó ł n o c  n a :  Nr. 1. Katowice „Katedra**, Dom 

Zw iązkow y przy ul. Kilińskiego. Nr. 2. Radzionków, ognisko 
SM P. Rowowa 36. Nr. 3. Zgoda, Świętochłowice, H utnicza 3. 
Nr. 4. Nowy Bytom , Dom Związkowy, Niedurnegc 55. Nr. 5. 
Janów, Nikiszowicc, Dom sypialny, p. Knosała, pokój nr. 16.

C z ę ś ć  p o ł u d n i o w a :  Nr. 1. Rybnik, Ognisko w yna­
jęte. Nr. 2. M arklowice, Ognisko SMP Nr. 3. M istrz, okr. mi- 
kołow skiego zostanie podane. Nr. 4. Pszczyna, Ognisko SM P.

P rzystąp iono  do następnego punktu, t. j. spraw a p a rty j ko­
respondencyjnych z zagranicznym i szachistam i, a w reszcie uo 
wolnych głosów i wniosków. Posiedzenie zakończono o godz. 
19.05.

W yniki z dokończonego turnieju szachow ego o m istrzostw o 
okr. kochtowickiego: Kochtowice — Ruda Śl. św. Józef 4:2. Ko- 
chłnwice — Bielszowice 6:0.

O kres tarnogórsld :
I. Radzionków  zdobytych pkt. 28 na 30 możliwych.

II. B rzeziny „ „ 16J4
, I. W . P iekary  , „ 15
IV. Lasowice „ „ 14K
V. Szarlej „ „ 9

VI. Kamień ., „ 7
Janów . I drużyna i II drużyna szachow a rozegrał? prz?'- 

jaciclski mecz na 12 szachownicach z Dębem. W ynik 8:4 dla Ja ­
nowa. 23 lutego br. u. druż. aa  rozegrała  z Józefowcem mecz 
na 8 szachownicach. W ynik 7:1 dla Janow a.

O kręg mikołowsld.
W yniki z turnieju o m istrz dn.ż. w szachy na 1933 r.: 

I. miejsce SM P. O rzesze 20.N pkt. (m istrz). II. miejsce SMP. 
Łaziska G órne 13'A_ 'pkL III. m iejsce SM P. Mikołów 13 pkt,
IV. miejsce SM P. Bujaków 8K> pkt. V. miejsce SM P. Podlesie 
4#r pkt.

B i a ł e :  K h 4 ,  H  g 5, G b 4  
p.  h 5

C z a r n e :  K f 6 ,  G h 8 ,  pp.  f 7 
h  7, h6 .

M at w 2-ch p o su n ięc iach

Siem ianowice. SMP, „Zorza* zorganizow ało turniej ping­
pongowy o m istrzostw o m iasta w dniach 18 i 19 bm. z udziałem 
drużyn w jzyslkich m iejscowych klubów. W  zaw odach druży­
nowych m istrzem  zostało SM P. „Zorza** przed SM P. par. św 
Krzyż. W  .siinpln w klasie „A“ mistrzem  został Kawczyk (H ar­
cerze) przed Ziają (P . Z. P .). W  klasie „B“ m istrzostw o zdobył 
L abryga (SM P. ,,Z orza"). Kierownikiem zawodów był dh. Dzie- 
wior.

17.000 znaczków  P< cztow ych na m isje ofiarow ał dh Jan 
Jakobczyk z Dębowca. Bóg zapłać za ofiarność. Druhowie zela- 
♦orzy idźfąie śladem  dh. ze la to ra  z Dębowca.

SM Pż Katowice NMP. Ku czci Ojca św . urządziłyśm y uro- 
zyste  zebranie. Z łożył się na nie podniosły re fe ra t ks. patr.- 

W inczowskiego o życiu i działalności O jca św. o raz  pieśni I de­
klam acje. B ył na  nim obecny sen ,, gen. ks. M atuszek. W  prze­
mówieniu swem podkreślił cel SM Pż., że w łaśni" w tych szere­
gach m am y się uczyć jak żyć, pracow ać, modlić się 1 bawić, by 
w  przyszłości stać się zdrow ym  fundam entem Polski.

SM Pż Pszczyna. A kadem ^ parafialna urządzoną ku czci 
O jca św. urozm aiciło cakże SM Pż swemi deklam acjam i i odegra­
niem sztuki p. t. „Jeśli Bóg tak  chce**.

SM Pż M azańcowlce. W  ub. roku prt cow ało intenzyw nię
1 to według program u podaw anego przez „Kierownika**. P rz y ­
stąpiono grem ialnie do Stołu Pańskiego 3 razy , a sekcjam i p rzy ­
stępuje się miesięcznie. W  maju urządzono trzydniow e rekolek 
cje, w październiku odpraw ione zosta ły  nabożeństw a ku czci
Najśw. M arji Panny. D ruchny ta ra ją  się o ozdabianie o łtarza .
W  lipcu w ybrały  się do gór. Na szczycie Klimczoka baw iły się 
ochoczo, tak, że w racając  mówiły, „że tylko w SM P. może by., 
tak  wesoło “ Istnieje też kółko śpiewackie, k tó re  prow adzi 
p. naucz. Szymiczek. s j

SM Pż K atow ice-Ligota. 15. I. br. urządziło  S tow arzyszen ie  
„Gwiazdkę** połączoną z kolędą. U roczystość zaszczyciell sw oją 
obecnością w zast. p ro tek to ra  O. Karolu, O. , /ard lan  Bonawen­
tura, oraz kilka pań z P atronatu . „G wiazdka" by ła  połączona 
z różnemi niespodziankam i i u rnzmaiccniami, dlatego też spędzo­
no w ieczór bardzo mile i wesoło.

SM Pż Szarlej. 21. I. br. obchodziło św ięto paHonki św.
Agnieszki. R anc podczas M szy św. przystąpionc ao Stołu P ań ­
skiego. W ieczorem  urządziły  przedstaw ienie. O degrano sztukę 
,Cud nad grobem św. Agnieszki" i krotochwilę p. t. „K ontrakt". 

Dwie druhny w ygłosiły  deki; .nacje. P odczas p rzerw  p rzy g ry ­
w ała ork iestra  mandolinowa K ongregacji M ariańskiej.

Żory. 12 lutego rozegrane zosta ły  na sali p. Siem ianow ­
skiego zaw ody ping-pongowe o m istrzostw o części południowej. 
M istrzostw o zdobyta d iużyna Skoczowa, bijąc Pszów  w stosunku 
5:-2. W  grze pojedvńczej m istrzem  został S tokłosa I (Skoczów) 
przed Michałkiem (Pszów ). P a ra  Stokłosa I — M atuszka (Sko­
czów) zdobyła również zw ycięstwo w grze podwójnej.

SM P Bieruń Nowy. Dziś o godz. 6-te] w ieczorem  urządza 
SMP, na sali p. Kueiowej przedstaw ienie teatralne. O degrany 
zostanie d ram at w 14 odsłonach p. t. „Jan T adeusz Klimczok". 
Na pow yższe Przedstaw ienie zap raszam y Szan. obywateli i b ra t- 

.nie bliskie ŚMP.
Katowice. SM P przy  parafji NMP. po zdobyciu m istrzo­

stw a Śląska na rok 1933 w ping-pongu rozegrało  mecz z m istrzem  
z roku ">32 — SM P. Chorzów. Mecz zakończył się zw ycię­
stwem Katowiczari w stosunku 6 ’1

Janów . R ozegrano zaw ody ping-pongowe z SM P Roździeń- 
Szopienice, prAyezem I. d rufflna w ygrała  w stosunku 9:1, zaś 
druga 7:3.

SM P Sadów  odbyło 5. II. swoje walne zebranie. P oszcze­
gólni zarzadow cy ^dawali spraw ozdania z działalności, z k tórych  
wynikało, że SMP.jSchoć młode, ma już w yrobionych członków, 
k tó rzy  w spółpracują z zarządem , przez co Stow, się pomyślnie 
rozw ijają. Na żebraniu przem ówił niezm ordow any patron ks. pro­
boszcz Herman. Na prezesa w ybrano drh. W encla

SM P C hropaczów  urządziło mimo trudności lokalnych od
2 do 5 lutego br. w ystat, ę robót ręcznych druhów. O tw arcia 
w ystaw y dokonat ks. protek tor prob. Cedzich w obecności ks. pa­
trona, zaproszonych gości, prezesa dr. W aletkiego i licznych 
druhów. Druhowie wystawili 120 eksponatów. Dziennie zwie­
dziło w ystaw ę przeciętnie 300 osób.

O kręg żorsk urządził 19 lutego br. w  Żorach popisy w y­
mowy druhów. Na pierwsze tego odzaju popisy*; ., jakie SM0 , 
urządziło, przybyło 150 druhów. Druhów mówców w ystąpiło 15. 
Do sądu weszli ks. prob. Klimek, p. dy r Sitko i p. kier. szkoły 
Bomba. P ierw szą nagrodę, k tórą zaofiarow ał patron  okr. ks. 
Dobrowolski w postaci lotu sam olotem do K rakow a i z powro­
tem i trzydniow y pobyt w Krakowie, zdobył drh. Klejnot A lojzy 
z Krzyżowic. N astępne nagrody, których było jeszcze 4, ofia­
row ano w cćnnycli książkach. Popisy  s ta iy  się nowym krokiem 
do ZjSwej p racy  w śród SM P. okr.

Lyski. Jak  gdzieindziej tak i tu tejsze SM P ma róż:_e 
przeszkody do przezw yciężenia. Jednak druhowie, zapaleni do 
pracy, nie odstrasza ją  się i p rzv  wspóln-mh sitach postępuią na­
przód. 9 hnego br. zw izvtow ał nasze SM P. przedstaw iciel zw. 
p. Adamczyk. Na zebraniu, k tó re  odbyło się wieczorem, zało­
żono 1 zespół konk. p. r.

SM P R aszczyce jest pogrążone w  wielkim smutku, gdyż 
utraciliśm y tak  nagie naszego kochanego ks. patrona, k tó ry  nas 

JS»ofaczal zaw sze taką  ojcowską opieką. To też w pogrzebie wzięli 
udział w szyscy  druhowie. Po lecam y go modlitwom druhów 
i druhiń.


